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Co na to dostawcy?

Budowniczowie „Konina”
dotrzymali słowa

W początkach br. budowni­
czowie elektrowni „Konin” — 
jednej z największych krajo­
wych siłowni — podjęli, jak 
już informowaliśmy wiele cen 
pych zobowiązań, zmierzają­
cych do przyspieszenia tempa 
robót budowlano-montażowych

Załogi dołożyły starań i 
zlikwidowały opóźnienia. Nie­
stety — inwestycja odczuwała 
i odczuwa nadal braki w do­
stawach niezbędnych maszyn i 
urządzeń. Wielu dostawców 
nie wywiązało się do dziś ze 
swych zadań. Kierownictwo 
budowy elektrowni ponownie 
więc * apeluje do wszystkich 
fabryk o przyspieszenie do­
staw. (PAP)

Owocne spotkanie 
młodych budowniczych 
rurociągu „Przyjaźń”

W poniedziałek zakończyło 
się pierwsze międzynarodowe 
spotkanie młodych budowni­
czych rurociągu „Przyjaźń”. W 
spotkaniu uczestniczyły dele­
gacje z Polski, ZSRR, NRD i 
Węgier. Dokonano wymiany 
doświadczeń w pracy organi­
zacji młodzieżowych na bu­
dowach rurociągu i zakładów 
petrochemicznych. Omawiano 
także najnowsze osiągnięcia 
techniki w realizacji tego typu 
inwestycji.

Uczestnicy konferencji za­
poznali się z postępem prac 
przy budowie odcinka ruro­
ciągu w rejonie Płocka i zwie­
dzili teren budowy Zakładów 
Petrochemicznych. Na zakoń­
czenie konferencji odbyło się 
spotkanie uczestników obrad 
z kierownictwem ZMS i mi­
nisterstw: Przemysłu Chemicz 
nego oraz Budownictwa-i Ma­
teriałów Budowlanych. (PAP)

„Kosmos-16“ 
krąży wokół Ziemi
Jak podaje agencja TASS, 28 

kwietnia br. w Związku Radziec­
kim wystrzelono na orbitę około- 
ziemską kolejnego sztucznego sa­
telitę Ziemi „Kosmos-16”. Na po­
kładzie sputnika znajduje się apa­
ratura naukowa przeznaczona dla 
kontynuowania badań przestrzeni 
kosmicznej. Aparatura pracuje 
normalnie i przekazuje informa- 
eje na Ziemię. (PAP)

Nad morze już od 15 maja
Wybrzeże czeka na wczasowiczów

Wcześniej niż w poprzednich latach, bo już w połowie 
maja rozpocznie się tegoroczny sezon turystyczny na Wy­
brzeżu.

Wybrzeże Gdańskie spodzie­
wa się w sezonie letnim przy­
jazdu ponad półtora miliona 
Przybyszów z całego kraju, a 
także wielu turystów zagrani­
cznych m. in. ze Związku Ra­
dzieckiego, Czechosłowacji, 
Węgier, Rumunii, NRD, Fran­
cji i Austrii.

Fundusz Wczasów Pracow- 
niczych zyska w tym sezonie 
nowy ośrodek dla 200 osób w 
Krynicy Morskiej. W Sopocie 
pTTK otwiera nowy pawilon, 
gastronomiczny; powstają tu 
także nowe ośrodki campingo­
we.

Międzyzdroje przyjmą w 
tym sezonie wczasowiczów już 
L maja. Na plaży ustawia się 

koszy do opalania, do dys­
pozycji chętnych przeznaczy 
S1ę 150 kajaków i 15 rowerów 
Rodnych.

W Grodkach wypoczynkowych 
ybrzeza Zachodniego przybędzie 

* tym roku 4,5 tys. nowych miejsc 
^cięgowych, z czego 2 tys. w 
^mach wypoczynkowych poszcze- 

swnych zakładów pracy. Na Wy-

JSj&
Gorące owacje dla F. Castro

Wizyta premiera Kuby w ZSRR

Naród radziecki niezwykle serdecznie wita przybyłego do 
ZSRR premiera Kuby Fidela Castro. We wszystkich mia­
stach i miasteczkach, nawet położonych z dala od trasy 
przejazdu gości kubańskich, odbywają się wieczory i ze­
brania, których uczestnicy dają wyrazy głębokiej sympatii 
dla narodu Kuby i jego przywódcy.WIELKOPOLfKI
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J. Cyrankiewicz 
na akademii 
w Krakowie

W dniu wczorajszym odbyła 
się w Krakowie 1-majowa aka 
demia kolejarzy. Na akademię 
przybył premier Józef Cyran­
kiewicz oraz przedstawiciele 
kierownictwa resortów gospo­
darczych i władz związko­
wych. Przybyły także delega­
cje ze Związku Radzieckiego 
i Czechosłowacji. Przed rozpo­
częciem uroczystości, kilkuty­
sięczna rzesza kolejarzy prze­
szła w pochodzie centralnymi 
ulicami Krakowa. (PAP)

Obchody 1 Maja 
w radio i telewizji

Przebieg manifestacji 1-mą- 
jowej ludności stolicy Polskie 
Radio transmitować będzie we 
wszystkich programach; po­
czątek o godz. 9.55. Transmisję 
uzupełnią krótkie reportaże 
dźwiękowe z obchodów Świę­
ta Pracy w Katowicach, Łodzi, 
Szczecinie, Poznaniu, Wrocła­
wiu, Krakowie, Białymstoku i 
Lublinie. Polskie Radio po­
łączy się także z Moskwą, Pe­
kinem, Berlinem, Pragą, Bu­
dapesztem, Bukaresztem, So­
fią, Hawaną, Belgradem, Rzy­
mem, Paryżem i Kolonią.

W programie I o godz. 20 
odtworzone zostanie oficjalne 
przemówienie 1-Majowe z cen 
tralnych uroczystości w War­
szawie, a w programie II o 
godz. 21 usłyszymy specjalne 
wydanie magazynu „1-Maja w 
kraju i na świecie”.

„Interwizja” relacjonować 
będzie bezpośrednio przebieg 
manifestacji w europejskich 
krajach socjalistycznych. Au­
dycja rozpocznie się o godz. 
7.40; złożą się na nią sprawo­
zdania z 15 miast. Na ekra­
nach telewizorów pojawią się 
kolejno: Moskwa, Leningrad, 
Świerdłowsk, Ryga, Mińsk, 
Sofia, Bukareszt, Kijów, War­
szawa, Kraków, Berlin, Lipsk, 
Rostock, Praga i Budapeszt.

PAP

brzeżu Koszalińskim wiele domów 
wczasowych m. in. w Mielnie, Ko- 
łobyżegu. Darłowie, Ustroniu Mor­
skim i Ustce wyposażono w nowe 
meble i aparaty telewizyjne.

PAP

Uroczyste akademie 
przed Pierwszomajowym Świętem

W przededniu 1 Maja w Poznaniu, jak również w pozo­
stałych miejscowościach naszego województwa, odbywają się 
uroczyste akademie. Tradycyjnym zwyczajem są one okazją 
do podsumowania osiągnięć produkcyjnych naszych fabryk 
i innych zakładów pracy.

Podczas akademii w Dyrek­
cji Okręgowej Kolei Pań­
stwowych wyróżniono srebrny

U/zoroufa brygada
Ponad 18.000 zł wartości 
mają projekty dla szkoły pod­
stawowej w Puszczykowie i 
na Osiedlu Dębiec; wykonał je 
bezinteresownie zespół insta­
lacji sanitarnych inż. Tadeusza 
Grabarczyka z poznańskiego 
„Miastoprojekłu". Zespół ten 
uzyskał w tych dniach tytuł 
Brygady Pracy Socjalistycznej. 
M. in. z inicjatywy zespołu 
zastosowano po raz pierwszy 
w Poznaniu regulację central­
nego ogrzewania za pomocą 
tzw. kryz dławiących, które u- 
możliwiają zaoszczędzenie na 
każdym średniej wielkości bu 
dynku około 10 tys. zł. Dzię­
ki należytej współpracy z in­
westorami, zespół zapobiegł 
również wydatkowaniu 1 200 
tys. zł na budowę zbiornika 
przeciwpożarowego dla wi- 
nogradzkiego osiedla akade­
mickiego w Poznaniu. Na zdję 
ciu zespół z „Miastoprojekłu” 
(od lewej): technik Roman 
Masadyński, kreślarz Krystyna 
Burkówna, inż. Tadeusz Gra­
barczyk, inż. Jan Lemański i 
technik Olgierd Gmerek. (I)

Fot. — K. Przychodzkl

Prawie 40-kilometrowej dłu 
gości trasę z lotniska na Plac 
Czerwony w Moskwie Fidel 

mi krzyżami zasługi: inż. inż. 
Jana Olejnika, Feliksa Pan­
kowskiego i Janusza Wileckie­
go z biura inwestycyjnego 
Dyrekcji, tormisi^za z Koła 
Bronisława Palacza, zawia­
dowców odcinków drogowych 
w Kole i w Lesznie Kazimie­
rza Gorzelańczyka i Francisz­
ka Wolskiego.

Przyznane wyróżnienia są 
dowodem uznania władz pań­
stwowych dla pracowników 
kolejnictwa, którzy podczas 
ostatniej zimy nie szczędzili 
trudu i wysiłków dla zapewnie 
nia sprawnego funkcjonowa­
nia transportu. Wielu innych 
wielkopolskich kolejarzy od­
znaczonych zostanie podczas 
centralnej akademii wysokimi 
odznaczeniami państwowymi.

(1)

Zebrania i wieczornice l-ma 
jowe odbyły się w poniedzia­
łek w wielu zakładach pracy 
u budowniczych licznych o- 
biektów przemysłowych koniń 
sko-tureckiego zagłębia wę- 
glowo-energetycznego. Górni­
cy Konina zameldowali o wy 
konaniu kwietniowego planu 
wydobycia węgla na 4 dni 
przed terminem. Budowniczo­
wie najmłodszej w kraju ko­
palni węgla brunatnego „Ada­
mów” otrzymali nagrody pie­
niężne i dyplomy, a 11 najbar­
dziej ofiarnych pracowników 
udekorowano odznaką przo­
downika pracy. W uchwalo­
nej rezolucji adamowska za­
łoga wyraża protest przeciw­
ko tym siłom imperialistycz­
nym, które wbrew opinii świa 
towej, zaostrzają sytuację mię 
dzynarodową przez planowa­
nie uzbrojenia Niemiec zacho 
dnich w broń atomową.

Sto tys. metalowców 
strajkuje w NRF

W’ poniedziałek rozpoczął się 
^strajk przeszło 100 tys. meta­

lowców Badenii — Wirtem­
bergii, którzy wysuwają po­
stulaty ekonomiczne. Jest to 
największy w okresie powo­
jennym strajk w tym kraju.

Castro przebył w otwartym 
samochodzie, siedząc obok Ni­
kity Chruszczowa i Leonida

Na zdjęciu: N. S. Chruszczów i 
Fidel Castro przejeżdżają ulica­
mi Moskwy z lotniska na Plac

Czerwony. *
Fot. — CAF — radiofoto

Jan Szydlak 
przed kamerami 

telewizji
W dniu dzisiejszym przed 

kamerami Poznańskiej Tele 
wizji wystąpi I sekretarz 
KW PZPR Jan Szydlak w 
audycji, związanej ze świę­
tem 1 Maja. Początek prze­
mówienia o godz. 17.45.

(km)

W Atenach zakaz 
świętowania 1 Maja

Jak donoszą z Aten, Mini­
sterstwo Spraw Wewnętrz­
nych Grecji zakazało organi­
zowania wiecu pierwszomajo­
wego w stolicy.

82 związki zawodowe Aten 
i Pireusu zgłosiły w środę pro­
test żądający uchylenia za­
kazu. Oświadczyły one, że ro­
botnicy mimo wszystko będą 
świętowali 1 Maja.

W Atenach już rozpoczęły 
się zebrania w związkach za­
wodowych z okazji zbliżające­
go się Święta Pracy. (PAP)

Napięta sytuacja 
na Haiti

Utrzymująca się od kilku dni na 
Haiti napięta sytuacja uległa dal­
szemu zaostrzeniu, po zajęciu 
przez wojska haitańskie gmachu 
ambasady Dominikany w Port au 
Prince.

Rząd dominikański wysłał do 
prezydenta Haiti, Duvaliera, ulti­
matum, żądające by w ciągu 24 
godzin wojska opuściły gmach am 
basady i uwolniły aresztowane 
osoby. Prezydent Republiki Domi­
nikańskiej oskarżył rząd Haiti o 
spiskowanie przeciwko jego życiu.

Przedstawiciel Haiti odrzucił o- 
skarżenie Dominikany i stwier­
dził, że to właśnie Republika Do­
minikańska przygotowuje od dłuż 
szego czasu okupację Haiti.

Na następnym posiedzeniu Rady 
Organizacji Państw Amerykań­
skich, przedstawiciel Haiti o- 
świadczył, iż jego rząd zerwał sto­
sunki dyplomatyczne z Republiką 
Dominikańską.

Jak donosi agencja Reutera, woj 
ska Dominikany w pobliżu grani­
cy z Haiti zostały poważnie 
wzmocnione. (PAP)

Breżniewa. Samochód, piloto­
wany przez eskortę motocy­
klową, przeciskał się dosłow­
nie przez gęste szpalery dzie­
siątków tysięcy ludzi. Moskwi 
czanie spontanicznie witali Fi 
dela Castro. Wznoszono okrzy 
ki na jego cześć, na cześć bo­
haterskiego narodu Kuby, na 
cześć przyjaźni radziecko-ku- 
bańskiej.

Castro przybył na Plac 
Czerwony wprost z samolotu, 
w polowym mundurze przy 
wódcy zwycięskich powstań­
ców Kuby. U stóp Mauzoleum 
Lenina Fidelowi Castro gorą­
co ściskali dłonie kierownicy 
państwa radzieckiego, amba­
sadorowie akredytowani w 
Moskwie, zza murów Kremla 
rozległa się honorowa sal­
wa z dział. Po uroczystym po 
witaniu rozpoczął się wiec 
przyjaźni, na którym przemó 
wienie wygłosił I sekretarz 
KC KPZR N. Chruszczów oraz 
premier Kuby, F. Castro.

PAP
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Władysław Gomułka 
na akademii 1-Majowej
I sekretarz KC PZPR — Włady­

sław Gomułka wziął udział w 1- 
Majowej akademii załogi FSO. 
Akademia odbyła się 28 bm. w 
Sali Kongresowej Pałacu Kultury 
i Nauki w Warszawie. Na uro­
czystość przybył także ambasador 
ZSRR w Polsce — Awierkij Ari- 
stow.

„Pociąg przyjaźni” z NRD
Do Warszawy przybył „pociąg 

przyjaźni’^ którym przyjechała 
300-osobowa grupa młodzieży z 
NRD. Goście odwiedzą zakłady 
pracy, spotkają się z młodzieżą 
robotniczą i studencką, a także 
wezmą udział w obchodach święta 
1 Maja.

Spotkanie w Riazaniu
Do Riazania przybyła grupa u- 

czestników polskiego „pociągu 
przyjaźni”, w tym b. członków 
I dywizji piechoty Wojsk Pol­
skich im. T. Kościuszki. Dywizja 
ta powstała 20 lat temu. Mieszkań 
cy Riazania z wielką radością po­
witali w swym mieście gości z 
Polski.

Sesja TRZZ
W Koszalinie odbyła się sesja 

Rady Naczelnej Towarzystwa Roz 
woju Ziem Zachodnich. Obecnie 
do najważniejszych zadań TRZZ 

jak podkreślono — należy zwró 
cenie większej uwagi na popie­
ranie towarzystw regionalnych, 
interesujących się gospodarczym 
i kulturalnym rozwojem poszcze­
gólnych miast i osiedli.

Schaerf — 
ponownie wybrany

W wyborach prezydenckich, któ 
re odbyły się w Austrii, zwycię­
stwo odniósł socjalistyczny kan­
dydat dr Adolf Schaerf, który po­
nownie wybrany został prezyden­
tem Austrii. B

Podróż U Thanta
Sekretarz Generalny ONZ -r 

U Thant opuścił Nowy Jork, uda­
jąc się w podróż do Sztokholmu, 
Genewy, Bukaresztu i Belgradu, 
skąd uda się do Addis Abeby, 
gdzie weźmie udział w konferen­
cji przywódców krajów afrykań­
skich.

Ponad 1163 tysiące
W I kwartale br. do istnieją­

cych i nowo zorganizowanych kó­
łek rolniczych przystąpiło prawie 
100 tys. rolników, w tym blisko 
36 tys. kobiet. Tak więc organi­
zacja ta zrzesza już 1163 tys. mie­
szkańców wsi.

Skutki zamieszek
Przywódca studentów jordań- 

skich, Al Talib oświadczył w Bag 
dadzie, iż podczas ostatnich krwa­
wych zamieszek w Jordanii zgi­
nęło 600 kobiet i mężczyzn, w tym 
około 300 studentów.

Naser jedzie do Algierii
Agencja Reutera podaje, iż pre­

zydent ZRA, Naser, zamierza 
udać się we wtorek z wizytą ofi­
cjalną do Algierii.

MECH ZYJE POLSKA ZJEDNOCZONA PARTIA ROBOTNICZA 
— PRZEWODNIA SIŁA NARODU POLSKIEGO!



przykładSowę dostawy 
zagranicznych mebli

f entrała Handlu Meblami uzu­
pełni w tym roku wybór artyku­
łów swej branży pokaźnymi dosta 
wami z importu. Z NRD sprowa­
dzone będą przede wszystkim no- 
woczesne meble pojedyncze. Są 
to znane już na naszym rynku 
wersalki na gumie piankowej w 
ilości 9 tys. szt.; 20 tys. mięk­
kich foteli na gąbce oraz 70 tys. 
różnych typów krzeseł wyścieła­
nych. Po raz pierwszy w br. otrzy­
mamy także segmentowe komp’e 
ty mebli kuchennych. Tegoroczne 
dostawy z NRD będą o 150 proc, 
wyższe niż w zeszłym roku.

Kombinowane komplety mebli 
nowoczesnych w skład których 
wchodzą tapczan i fotele na la­
minatach sprowadzimy z Czecho- 
sjowacji. Cena kompletu, który 
wystarcza na urządzenie 2 poko­
jów wynosi ok. 17 tys. zł. Ustalo­
no jednak odrębne ceny na po­
szczególne sprzęty, aby można je 
było sprzedawać pojedynczo.

Meble węgierskie — to głównie 
aluminiowo-tekstylne łóżka, krze 
sla, foteliki i stoły odpowiednie 
na camping i do letnich miesz­
kań.

Z Rumunią zawarto umowę na 
dostawę 100 tys. krzeseł tąpicer- 
skich, stolików pod telewizory 
itp. drobnych sprzętów oraz zło­
żono ofertę na zakup 100 tys. krze 
seł giętych.

Z ZSRR sprowadzamy nadal po­
szukiwane przez klientów składa­
ne łóżka aluminiowe, które sprze 
dawane są niemal błyskawicznie.

PAP

Otwarcie kanału 
Żerań - Zegrze

Na dwa dni przed świętem 
1-majowym otwarty został 
dla żeglugi 18-kilometrowy ka 
nał Żerań—Zegrze, który łą­
czy Wisłę z Narwią i Bugiem. 
Umożliwi on przewóz barkami 
żwiru i kruszywa dla warszaw 
skiego budownictwa. Wprowa­
dzenie na kanale żeglugi pasa 
żerskiej umożliwi również lep 
sze połączenie stolicy z powsta 
jącymi w rejonie Zalewu Ze­
grzyńskiego ośrodkami cam­
pingowymi i sportów wod­
nych.

W uroczystości otwarcia 
wziął udział wicepremier Ze­
non Nowak. (PAP)

Ponad 3 i pół tys. mieszkań

z budownictwa rad w I kwartale

Poznań — na 3 miejscu
Chociaż budownictwo mieszkaniowe nie wykonało — wsku­

tek ostrej zimy — planu I kwartału br., to jednak uzyskane 
wyniki nie są najgorsze.
Jak bowiem informuje Mi­

nisterstwo Gospodarki Komu­
nalnej, w ciągu 3 pierwszych 
miesięcy br. przedsiębiorstwa 
budowlano-montażowe prze­
kazały radom narodowym (in­
westują one około 40 proc, ca-

W r. 1961 — 88 tysięcy 
w 1963 - 117 tysięcy 
projektów wynalazczych 
Działalność ruchu wynalaz­

czości w roku ub. była w po­
niedziałek tematem obrad Ko 
misji Postępu Technicznego 
Wynalazczości i Racjonaliza­
cji' CRZZ. Liczba zgłoszonych 
projektów wynalazczych i ra­
cjonalizatorskich wzrosła w 
latach 1961—1963 z 88 tys. do 
117 tys., przyjętych do wyko­
rzystania -— z 61 tys. do 83 
tys. a ilość zastosowanych 
z 48 tys. do 68 tysięcy. Oszczęd 
ności uzyskane dzięki temu 
wyniosły^ w r. 1961 — 1.831 
min. zł a w 1962 r. — 2.647 
min.

Jednocześnie liczba klubów 
techniki i racjonalizacji zwięk 
szyła się w latach 1961—62 z 
3.187 do 3.537 a liczba ich 
członków — ze 150 tys. do 180 
tys. (PAP) 

Koziołki płacą
W 311 Poznańskiej Grze Liczbo­

wej „Koziołki” nie stwierdzono 
kuponu z pięcioma trafieniami. 
Ustalono nast. wygrane: 31 czwó­
rek” zwykłych po 5485 zł, 37 „tró­
jek” z liczbą dodatkową po 211 zł, 
1483 „trójek” zwykłych po 111 zł, 
703 „dwójek” z liczbą dodatkową 
po 18 zł, 20 481 „dwójek” zwykłych 
po 8 zł.
HmiiiiiiHiiiiiimiimmiiiiiniiiniii^

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował K. Monikowski.

GŁOS WIELKOPOLSKI redagu­
je Kolegium. Adres redakcji: 
Poznań, ulica Grunwaldzka 19. 
Centrala tel. 611-21 łączy wszyst­
kie działy. Wydawca: Poznań­
skie Wydawnictwo Prasowe 
RSW ..Prasa’". Druk: Zakłady 
Graficzne im. M. Kasprzaka. P-?

Stefan Ławicki i Za­
kładów Przemysłu 
Gumowego „Sto­
mil" należy do czo­
łowych, bardzo su­
miennych wulkani­
zatorów i swoim o- 
sobistym przykła­
dem dodatnio od- 
dzialywuje na kole­
gów. Zespół, w kfó 
rym pracuje, od bli­
sko dwóch lat dzier 
ży pierwsze miej­
sce w międzybry- 
gadowym współza­
wodnictwie. Osiąga 
najlepsze wyniki w 
wykonywaniu pla­
nów produkcyjnych, 
obniżce kosztów i 
w racjonalnym wy­
korzystywaniu su­

rowców. (I.)

Unowocześnienie rolnictwa 
warunkiem jego rozwoju

W ostatnim tygodniu wydarzyło się kilka ważnych dla 
rolnictwa faktów. Oto CRZZ większą część swego plenarne­
go posiedzenia poświęciła problemom rolnym; nad sprawa­
mi oświaty rolniczej obradowało VIII plenum Naczelnego 
Komitetu ZSL i wreszcie — w Komitecie Centralnym PZPR 
sekretarze rolni Komitetów Wojewódzkich Partii omawiali 
m. in. nowe decyzje dotyczące metody kierowania rolnic­
twem oraz system premiowania w PGR-ach.

Nie jest przypadkiem nagro­
madzenie się w okresie .jedne­
go tygodnia wymienionych wy 
darzeń. Wchodzimy bowiem w 
okres realizacji uchwał podję­
tych przez XII plenum KC 
PZPR, a stwarzających warun 
ki dla przyspieszenia rozwoju 
produkcji rolnej drogą jej 
unowocześnienia, m. in. przez 
znaczne zwiększenie nakładów' 
inwestycyjnych.

Produkcja w nowoczesnym 
rolnictwie — a do takiego 
dążymy t— to ogromny, skom­
plikowany. proces, wT którym 
niemniej ważna od wysiłku 
chłopa, robotnika rolnego czy 

łości budownictwa mieszka­
niowego) blisko 3,6 tys. no­
wych mieszkań (6,5 proc, za­
dań rocznych), czyli o ponad 
300 więcej, niż w analogicz­
nym — znacznie łatwiejszym 
dla wykonawstwa budowlane­
go — okresie ub. roku.

Najlepiej spisali się w I 
kwartale br. budowniczowie 
z woj. olsztyńskiego, którzy 
zrealizowali aż 21,7 proc, pla­
nu rocznego rad narodowych, 
przekazując użytkownikom 
319 mieszkań. Dobrze wypadła 
również Warszawa — 780 mie­
szkań, Poznań — 230, Wro­
cław — 260 i woj. katowickie 
— 544 mieszkania. Poważne 
„długi” u inwestora mają na­
tomiast budowlani z woj. wro­
cławskiego, którzy oddali za­
ledwie 12 mieszkań (0,4 proc, 
planu rocznego), koszalińskie­
go — 24 mieszkania, bydgo­
skiego — 35 mieszkań i Kra­
kowa — 71 mieszkań. (PAP)

BEATA TYSZKIEWICZ
CZESŁAW WOŁŁEJKO

KAZIMIERZ OPALIŃSKI

w nowym polskim panoramicznym dramacie społecznym

„Czarne Skrzydła"
Film zrealizowany jest wg powieści Juliusza. Kaden- 
Bandrowskiego przez Ewę i Czesława Petelskich.

Centrala Wynajmu Filmów 
w Poznaniu

ZAPRASZA WSZYSTKICH KINOMANÓW 
NĄ PREMIERIĘ W DNIU DZISIEJSZYM DO

kina „WILDA“
K3486

Fot. — I. Myszkowski

agronoma jest praca metalow­
ca, chemika, górnika, koleja­
rza, a także handlowca czy u- 
rzędnika państwowego. Można 
wierzyć, ze za sprawą ogniw 
związkowych rolnictwo będzie 
otrzymywać lepsze maszyny z 
fabryk, że poprawi się rytmicz 
ność dostaw nawozów, że 
mniej będzie narzekań na ja­
kość wyrobów przeznaczonych 
dla wsi.

Niemniej ważny wrarunek 
unowocześnienia naszego rol­
nictwa — to fachowe kwalifi­
kacje ludzi pracujących na 
roli. Plenum NK ZSL na tę 
właśnie sprawę zwróciło naj­
więcej uwagi, wysuwając sze­
reg wniosków i postulatów, 
zmierzających do upowszech­
nienia i usprawnienia takich 
form pracy oświatowej na wsi, 
jak szkoły przysposobienia roi 
niczego, czy różnorodne kursy.

Decyzje ostatniego plenum 
KC PZPR dotyczą w dużej 
części stworzenia PGR-om 
takich warunków, aby mogły 
się one stać bazą nowoczesno­
ści dła całego rolnictwa. Jed­
nak nie pomogą nawet wielo­
miliardowe nakłady, jeśli rów

Pożyteczna audycja 
dla rolników

Poznańska rozgłośnia Pol­
skiego Radia wprowadziła 29 
kwietnia nową, pożyteczną au 
dycję dla rolników. Zawiera 
ona komunikaty Instytutu 
Ochrony Roślin, Stacji Kwa­
rantanny i Ochrony Roślin o 
pojawieniu się chorób i szkód 
ników roślin uprawnych, pro­
gnozę pogody i aktualne wska 
zówki agrotechniczne dla rol­
ników, ogrodników i pracow­
ników służby rolnej.

Audycje będą nadawane co 
dziennie o godzinie 6.12 w pro 
gramie drugim, na falach śred 
nich. (PAP)

50 lat pracy naukowej 
i 900 publikacji

26 bm. w Pałacu Działyńskich, 
koledzy, uczniowie i przyjaciele 
prof. dr. Józefa Kostrzewskiego 
złożyli hołd Jego 50-letniej pra­
cy naukowej i pedagogicznej, wrę 
czając zbiorowe dziełp, wydane 
przez PTPN pt. „Munera arche- 
aiogica” („Upominki archeologi­
czne”).

Uroczystość zagaił prezes PTPN 
prof. dr Stefan Barbacki w imię 
niu tego Towarzystwa, po czym 
przemówił rektor UAM prof. dr 
Gerard Labuda, składając w imię 
niu senatu i swoim wyrazy wy­
sokiego uznania dla twórczości 
naukowej Jubilata, która rozsła 
wiła imię archeologii polskiej na 
świecie. Prof. dr Konrad Jażdżew 
«ki (Łódź) scharakteryzował na­
stępnie w obszerniejszym prze­
mówieniu prace Jubilata spod 
którego pióra wyszło około 990 
publikacji, w tym ponad 700 ar­
cheologicznych.

(fh)

nolegle z tym nie nastąpi po­
lepszenie organizacji pracy, 
oraz wzrost zainteresowania 
załóg sprawami produkcji. 
W prowadzenie systemu pre­
miowania w PGR-ach, stwo­
rzy poważne bodźce ekono­
miczne dla pracowników go­
spodarstw p a ń s t wo wy ch.

PAP

Prawdziwe przyczyny 
zatonięcia „Threshera”
Tragiczny los „Threshera” — 

pisze sobotnia „Krasnaja Zwie- 
zda” — świadczy, iż obliczenia 
techniczne, w oparciu o które A- 
merykanie budują okręty podwod 
ne, okazały się dalekie od dosko­
nałości. Milcząco przyznają to rów 
nież fachowcy marynarki USA — 
ponieważ wstrzymano dalsze pra­
ce przy dwóch, znajdujących się 
w budowie, kolejnych okrętach 
podwodnych, typu „Thresher”.

Prawdziwe przyczyny katastro­
fy, polegające na nieprzystosowa­
niu okrętu do wypłynięcia na mo­
rze — nie są dla Pentagonu ta­
jemnicą. Niemniej troskliwie u- 
krywa się je przed opinią publicz 
ną.

Opanowane atomową gorączką 
dowództwo amerykańskie, pocho­
pnie wysłało okręt na morze, bez 
odpowiedniego przygotowania.

Po zatonięciu „Threshera” — 
czytamy dalej w artykule — po­
dano do wiadomości o awariach w 
wielu przemysłowych i innych 
reaktorach atomowych.

Zdaniem amerykańskiego dzien­
nikarza, Pearsona, ujawnione a- 
warie, nie będą miały wpływu na 
program budowy okrętów podwod 
nych, gdyż uważa się. że energia 
atomowa jest dla nich „niezbę­
dna”. (PAP)

Hamman zadowolony 
z rozmów w Moskwie
Jestem całkowicie zadowo­

lony z wyników wizyty w Mo­
skwie — oświadczył na kon­
ferencji prasowej w ambasa­
dzie Stanów Zjednoczonych 
zastępca sekretarza stanu 
USA Averell Harriman. A. 
Harriman zaznaczył, że w 
Moskwie omawiał tylko pro­
blem laotański i obie strony 
stwierdziły ponownie, że po­
pierają całkowicie genewskie 
porozumienie w sprawie La­
osu.

I Korespondent agencji TASS 
donosi, że odpowiadając na 
pytania dziennikarzy A. Har­
riman zaprzeczył, że w Laosie 
znajduje się amerykański per­
sonel wojskowy. Twierdził on, 
że sytuacja w Laosie zaostrzy­
ła się rzekomo wskutek „dzia­
łalności Patet Lao”. A. Har­
riman wyraził pogląd, że w 
ostatnich dniach sytuacja w 
Laosie uległa pewnej popra­
wie.

A. Harriman opuścił w nie­
dzielę Moskwę i udał się z 
krótką wizytą do Londynu. W 
poniedziałek przybył do Wa­
szyngtonu, gdzie został przyję- 

t ty przez prezydenta USA, J. 
Kennedyego. (PAP)

Nowe piasty 
- szybsza jazda 

Poznańskie Zakłady Rowerowe 
przystąpiły do opracowania Uw. 
piast trzybiegowych. Pomieszczą 
one wewnątrz taki układ trybów, 
który pozwoli na łatwiejszą jaz­
dę na rowerze. Newe piasty ułat 
wią przede wszystkim pokonywa­
nie stromych wzniesień z mniej 
szym . wysiłkiem, a na terenie 
płaskim — uzyskanie większych 
szybkości. (PAP)

Niespodzianki 
ostatniej kwietniowej niedzieli

Gwoździem programu niedzielnych imprez były pojedynki piłkar- 
skie, z których mecz o mistrzostwo I ligi, pomiędzy stołeczną Le-
gią i Lechem na Dębcu stanowił najmocniejszy akcent.

PO TRZECH PORAŻKACH 
— JEDEN PUNKT

Połowiczny sukces odnieśli kc- 
lejarze, kończąc mecz z wojsko­
wymi bezbramkowo. Dwukrotnie 
mieli gospodarze szansę uzyskania 
bramki, przez Kaczmarka a także 
Maciejaka, który strzelił celnie, 
niestety... w Szupek. Zdobyty, 
punkt jest jednak bardzo ważny, 
skoro się weźmie pod uwagę, że 
pozostałe zespeły, którym ewen­
tualnie może zagrozić spadek, 
przegrały swoje spotkanie. Teraz 
czekamy na pojedynek w Szcze­
cinie z Pogonią.

WARTA UŁATWIA DROGĘ 
OLIMPII

W meczu o mistrzostwo III ligi 
Warta poniosła poraż.kę w spotka­
niu z jetienastką Grunwaldu 0:2, 
dzięki czemu Olimpia, po zwy­
cięstwie 6:1 nad Calisią ma sześć 
punktów przewagi i piękny stosu­
nek bramek 114:18. W pozostałych 
meczach padły następujące wyni­
ki: Polonia P-ń — Dyskobolia 4-2, 
Zjednoczeni — Lech 0:0, KKS 
Kępno — Polonia Ch. 1:1, Polonia 
Leszno — Włókniarz 5:1, Górnik — 
Sparta 0.1, Polonia Nowy Tom. — 
Promień 2:0.

NA TRAWIE 
BEZ NIESPODZIANEK

W rozgrywkach ekstraklasy zie­
lonych hokeistów prowadzi War­
ta różnicą trzech punktów przed 
wielokrotnym mistrzem Polski — 
gnieźnieńską Spartą i Grunwal­
dem. Są to zespoły,, które roz­
strzygną pomiędzy sobą walkę o 
mistrzostwski tytuł.

Ostatnie wyniki: Grunwald — 
Górnik Siem. 7:0, Warta — Po­
lonia Środa 4:0. Grunwald — AZS 
Kat. 2:1, Sparta — Górnik 7.0, 
Sparta — AZS 1:0, MKS Gniezno 
— Start Gniezno 1:0, Warta Start 
5:2, MKS Gniezno — Polonia 3:0. 
Ze wzglęou na wyjazd Siemiano- 
wiczanki do Anglii z.espoły Stelli, 
Rzemieślnika i Zagłębia spotkań 
nie rozegrały.

KOLARZE LZS WIELKOPOLSKA 
PIERWSI

Tegoroczny tytuł drużynowego 
mistrza kolarskiego okręgu, przy- 
padł w licencji II, zespołowi LZS 
Wielkopolska w składzie: Janiak, 
Kozłow-.ki, Kaczmarek i Rach- 
walski. Dalsze miejsce zajęły ze-

Piłkarska 
klasa A

Ubiegłej soboty i niedzieli ro­
zegrana została 15 kolejka mi­
strzostw piłkarskiej klasy A. Oto 
wyniki:

GRUPA I: Victoria Jarocin — 
Stella Gniezno 2:2, Stal Ostrów — 
Pogoń Skalmierzyce 1:1, Prosną 
Kalisz — Włókniarz Kalisz 1:0 
KKS II Kępno — Górnik Turek 
2:1, Górnik II Konin — Vitcovia 
Witkowo 0:0, Olimpia Koło — O- 
strovia 5:1.

TABELA

1. Pogoń Skalm.
2. Viteovia Witkowo
3. Olimpia Koło
4. Prosną Kalisz
5. Włókniarz Kalisz
6. Stella Gniezno
7 Ostrów ia
8. Górnik Turek
9. Stal Ostrów'

10. Górnik II Konin
11. Victoria Jarocin
12. KKS 11 Kępno

15 25 47:22
15 23 38:12
15 23 48:22
15 19 38:13
15 18 31:24
15 15 23:34
14 12 25:21
15 11 18:31
14 10 19.28
15 9 9:23
15 9 25:40
15 4 13:55

GRUPA II: Mosiński KS — San 
Poznań 3:0, RKKS Rawicz — Ka­
nia Gostyń 2:0, Włókniarz Stęszew 
— Posnania 1:0, Luboński KS —
Obra Kościan 1:3, Energetyk Po­
znań — • Polonia II Poznań 3*9. 
Piast Kobylin —. Ravia Rawicz 0:1

TABELA
1. Energetyk 15
2. Obra Kościan 15
3. RKKS Rawicz 15
4. Luboński KS 15
5. San Poznań 15
6. Kania Gostyń 15
7. Mosiński KS 15
8. Ravia Rawicz 15
9. Polonia II Poznań 15

10. Posnania 15
11. Włókniarz Stęszew 15
12. Piast Kobylin 15

GRUPA III: We 
Obra Zbąszyń 4:0, 
— Unia Swarzędz 
— Stomil Poznań 
znań — Nielba 

rWarta II Poznań - 
znań 0:1, Sokół Pi 
dzychód 2:1. *

łna Rogoźno — 
Sparta Oborniki 
2:1, Patria Buk 
3:1, Ogniwo Po- 
Wągrowiec 1.1.

- Olimpia II Po­
ła — Warta Mię.

15
15
15 
1»
15
15

TABELA
1. Sparta Oborniki 15
2. Olimpia II
3. Sokół Piła |
4. Warta II
5. Patria Buk
6. Obra Zbąszyń
7. Ogniwo Poznań
8. Nielba Wągrowiec 15
9. Warta Międzychód 15

10. Wełna Rogoźno 15
U. Stomil Poznań 15
U. Unia Swarzędz 15 

24 34:13
20 29:11
19 29:19
17 20:23
16 27:11
16 20:21
15 27:23
13 15:18
12 19:2', 
11 24:30
10 8:24

6 20:49

22 38:1.- 
19 32:13 
19 31:21 
18 33:16 
18 27:20 
17 21:2ę
13 25:29 
12 17:3f, 
U 13:25 
U 16:2s 
10 26:36 
10 14:26

speły: Stomila, Lecha, Warty 
MKS, LZS II Wielkopolska i Sto. 
mila II. W lic. III zwycięży) 
Lech przed LZS i Wartą.

MISTRZOWIE W ZAPASACH

Dwudniowe, zapaśnicze mistrzo­
stwa okręgu poznańskiego w sty­
lu klasycznym zespołowo wygraj 
Unia przed Energetykiem równą 
ilością 16 punktów, przed Wartą 
i Posnamą: Tytuły mistrzów zdo­
byli: B. Miecznik, Napierała, Pu. 
wałowski, Ciesielski, Antkowiak, 
Włodarczyk, Pluta i Broda.

BEGIER I GRABOWSKI 
NAJLEPSI W' DYSKU

Reprezentanci królowej sportów 
zgromadzili się w niedzielę na 
dwóch stadjonach: Olimpii i AZS. 
Pierwszy krok lekkoatletyczny na 
Golęcime zgromadził duży zastęp 
młodzieży w tym wiele dziewcząt, 
Laskowska. Pieczyńska, i Brych- 
czy wyróżniły się nieprzeciętnymi 
wynikami, a u chłopców najlepsi 
byli Brzoskowiak, Niewidział, 
Srom i Drobnik,

Zawody kontrolne przy ul. Pu­
łaskiego obesłane bardzo licznie, 
m. in. przez dyskobolii-kadrowi- 
czów, potwierdziły ich dobrą for­
mę u progu sezonu. Z. Begier. 
rzucił dyskiem na odległość 57.85 
m. Piękny wynik! To samo może 
o sobie powiedzieć kaliszanin 
Grabowski, reprezentujący barwy 
AZS Poznań. Dyskiem 1,5 kg rzu­
cił na odległość 57.67, ustalając 
nowy rekord Polski juniorów. By­
ło jeszcze kilka nieprzeciętnych 
rezultatów, m. in. Dutkiewicz rzu 
cii miotem 52.22 m, Klaka w osz­
czepie — 62.05.

Dudzik — LZS Wielkopolska 
przebiegi 100 m w czasie 10.7. Mo­
tyl z Olimpii startujący w Byd­
goszczy zajął trzecie miejsce na 
2000 m za Szklarezykiem i Mathia- 
sem w dobrym czasie 5.21,2.

Imprezy 1-Majowe
Z okazji Święta Pracy odbędzie 

się w' Poznaniu wiele imprez. Za­
początkują je zawody w dniu 
dzisiejszym, mianowicie: o godz. 
16 turniej piłkarski juniorów na 
boisku RKS San przy ul. Obozo­
wej, o godz. 16.30 pierwszy dzień 
regat kajakowych o mistrz, m. Po­
znania na Malcie i o godz. 17 za­
wody piłki nożnej Kadra PZPN 
— Flamengo (Brazylia) na Stadio­
nie im. 22 Lipca

1 MAJA

Godz. 12 Regaty żeglarskie na Je­
ziorze Kierskim.

Godz. 14.30 Trójmecz lekkosletycz- 
ny: Poznań — Ziel. Góra — 
Wrociaw. Stadion przy ul. Pu­
łaskiego.

— Czwórmecz w hokeju: Warta, 
Grunwald, MKS i Stella z 
Gniezna. Boisko przy uŁ Ma> 
ratońskiej.

• Godz. 15 Zawody zapaśnicze mło­
dzików Poznań — Wrocław. Sa 
la przy ul. Chwiałkowskiego.

— Drugi dzień regat kajakowych 
na Maicie.
Młodzieżowy trójmecz piłkar­
ski. Boisko w Starolęce.

Godz. 15.45 Otwarcie sezonu wioś­
larskiego oraz wyścig ósemek. 
Gospodarzem uroczystości jest 
AZS. Przystań przy ul. Obo- 
rzyca.

— Finały szermierczych mi­
strzostw klasy I w szabli. Sala 
AZS przy ul. Młyńskiej.

Godz. 16 Dzień sztafet pływackich 
na krytej pływalni przy uŁ 
Chwiałkowskiego.

Godz. 17 Turniej koszykówki męs­
kiej O Puchar WKKFiT. Sala 
przy ul. Matejki.

Godz. 18 Turniej koszykówki żeń­
skiej o Puchar WKKFiT. Sala 
przy ul. Solnej (AZS).

' Poznań — Cottbus. Mecz, bok­
serski juniorów. Hala MTP a* 
16 przy ul. Śniadeckich.

— Spotkanie młodzieżowych re­
prezentacji piłkarskich Pozna­
nia. Stadion przy Al. Reymon­
ta.

Zgon działacza PZHT 
ludwika Sobeckiego

W Poznaniu zmarł nagle W 
wieku niespełna 50 lat, znany 
działacz władz okręgowych i 
Centralnych Polskiego Zwią­
zku Hokeja na Trawie —' 
Ludwik Sobecki, członek h. 
KH Czarni.

Toio-Lotek
2 — 10 — 23 — 28 — 44 — 48 

dod. 9

„Koziołki"
9 — 29 — 31 — 38 — 39 

dod. 1



WITA^I^Y DLA RODZINY
_ to jest chyba. Panie Mini­

strze, dziwna wiosna w „zielonej 
branży”- Niby urodzaj ubiegło­
roczny był słaby, zima była bar­
dzo ciężka, do nowego sezonu 
jeszcze daleko — a ceny warzyw 
sa niższe, niż o tej samej porze 
w zeszłym roku...

— I to o wiele niższe. Dla 
przykładu. Przeciętne ceny 
warzyw w sklepach handlu 
uspołecznionego, przy stałym 
zaopatrzeniu, kształtowały się 
w dniu 17 bm.: cebula 6,90 zł 
Za kilogram, przy zeszłorocz­
nej cenie o tej samej porze 
17 zł. Kapusta: 4,50 zł — w 
zeszłym roku 5.30. Marchew 
jest o 1,20 zł tańsza na kilo­
gramie, selery — o 6 zł, pie­
truszka o prawie 9 zł. Jedynie 
buraki są droższe: w ubieg­
łym roku 2,40 teraz 5.40 zł 
za 1 kg.

— Czyli, że przydały się na wio 
snę rezerwy zgromadzone przez 
handel w jesieni.

— To była świadoma poli­
tyka rezerw. Przygotowaliś­
my na zimę ’80 tys. ton wa­
rzyw, a więc o wiele więcej, 
niż w latach poprzednich. 
Dzięki temu możemy teraz re

Glosa Wiel^opolsliBego*4 i

Warzywa i owoce
w „ciągach handlowych"

(ROZMOWA Z WICEMIN. HANDLU WEWNĘTRZNEGO 
MGR. E. KOŁODZIEJEM).

gulować ceny ryn>kowe i chro 
nić interesy klienta.

— Ale polityka rezerw to chy­
ba tylko część polityki resortu na 
rynku warzywno-owocowym?

— Oczywiście. Choć w la­
tach 1955—1960 spożycie wa­
rzyw na jednego mieszkańca 
wzrosło w Polsce rocznie z 67 
do niespełna 93 kg, a owoców 
(bez importowanych cytruso­
wych) z 11,6 do 33 kg — to 
jednak trudno ten wzrost u- 
znać za zadowalający. Planu­
je się, że w roku 1*980 wskaź­
niki te mają wzrosnąć do 140 
kg warzyw i 75 kg owoców 
na jednego statystycznego Po 
laka rocznie. A na razie na 
rynku wciąż jest za mało tzw.

(iazeiy IMopsŁie)

rozstaju

Wartość
czasu
poprzednim 
pt. „Tłok i 
(„Głos” z27. 
poruszyłem

artykule 
deficyt" 
IV. br). 

zagadnie
nie wyboru kierunków studiów 
przez tegorocznych maturzy­
stów. Z kolei chciałbym się 
zająć innym zjawiskiem, prze­
śladującym kandydatów na 
studia. Chodzi tu o likwido­
wanie nadmiaru i braku kan­
dydatów na tych samych kie­
runkach uczelni wyższych,

ku miejsc nie dostanie się 
wielu maturzystów mimo 
zdania egzaminu. Będą mu- 
sieli czekać rok, by znów ubie 
gać się o prawo studiowania. 
Prawda, że ten czas mogą zu­
żyć na pracę w jakimś przed­
siębiorstwie lub instytucji. 
Nic w tym złego, żeby przeszli 
jednoroczny kurs szkoły życio 
wej, co oy pozwoliło im do­
strzec wiele spraw i zjawisk, 
o których nie mówiło się w 
szkole średniej. Ale przeciwko
temu występują dwa 
menty: maturzysta w 
czasie może wiele stracić 
sobu wiedzy, który mu 
szkoła średnia; istnieje

argu- 
tym 

z za­
dała 

pilne

ale znajdujących się w 
nych miastach.

róż-

Chęć udania
roku 
raziło

się w tym

za 
dych 
plan

na rolnictwo wy-
1 480 składających

miesiąc maturę mło- 
ludzi w całym kraju; 
przewiduje 1 700, brak

więc jeszcze 220. Na 7 wyż­
szych szkół rolniczych według 
orientacyjnych danych tylko 
w 2 stanie do egzaminów po­
nad 100 procent zaplanowa­
nych maturzystów, reszcie 
WSR-ów grozi poważny brak 
kandydatów. Podobna sytu­
acja powstaje na innych uczel 
niach i kierunkach.

Dzieje się to dlatego, że 
młodzież wybiera na studia 
najbliższe sobie miasto. Decy­
dują tu: łatwość nawiązania 
kontaktów z domem rodzin­
nym, znajomość tego miasta, 
zamieszkiwanie w nim krew­
nych, znajomych lub przyja­
ciół. Młodzież też lepiej jest 
zorientowana w programie 
studiów tej bliskiej uczelni. 
Rrzed dalekim wyjazdem od 
domu nie powstrzymuje jej lęk 
Przed „niewiadomą”. Godzi 
się na to ryzyko dopiero w 
ostateczności. Na przykład, 
gdy nie ma w pobliskim uni-

zapotrzebowanie na wysoko­
kwalifikowanych fachowców. 
Nie tylko zgłasza je przemysł, 
ale także organizacje i insty­
tucje społeczne, szkoły, ośrod­
ki badawczo-naukowe. Dzie­
dziny te są ściśle ze sobą po­
wiązane. Jeśli będzie brak za 
kilka lat dobrych i licznych 
inżynierów - rolników, odbije 
się to nie tylko na rozwoju 
wsi.

To przemawia za potrzebą 
oszczędzania czasu przez zdol­
ną młodzież pragnącą stu­
diować.

Sądzę, że najrozsądniejsze 
byłoby bezpośrednie porozu­
mienie poszczególnych studiów
wyższych szkół sprawie
przekazywania sobie nadmia­
ru zgłoszonych kandydatów, 
albo przed okresem egzami­
nów wstępnych, albo po egza 
minach; w tym ostatnim przy­
padku tylko tych, którzy je 
zdali, a dla których zabrakło 
miejsc. Prawda, że na po­
szczególne sekretariaty uczel­
niane, spadłaby dodatkowa ro­
bota papierkowa i to dość 
pośpieszna; okres bowiem 
między maturą a egzaminami 
wstępnymi — jest dość krótki.

warzyw smakowych, a więc 
selerów, porów, pietruszki, 
szparagów, a także pomido­
rów i ogórków. Niedostatecz­
na jest również ilość nowali­
jek. Produkcja warzyw pod 
szkłem nie przekracza obec­
nie 1 kg na jednego miesz­
kańca. Handel uważa, że za 
mało jest także wiśni, trus­
kawek, porzeczek oraz póź­
niejszych zimowych odmian 
jabłek.

— To znaczy, że obecna produk 
cja jest jeszcze niedostateczna?

— Tak, mimo, że bardzo o- 
płacaina. 2,2 proc, użytków 
rolnych zajętych pod uprawy 
ogrodnicze daje około 12 proc, 
ogólnej wartości produkcji ro 
ślinnej. Ale mimo to — jak 
powiedziałem — nie pokrywa 
potrzeb rynku.

— Co zatem trzeba zrobić?
—- Ministerstwo Rolnictwa 

opracowało wieloletni plan 
rozwoju produkcji ogrodni­
czej, uwzględniający kierun­
ki potrzeb rynku. Dla upraw 
warzyw i owoców stworzono 
już w tym roku dogodniejsze 
warunki. Ministerstwo Finan­
sów zapewniło dodatkowe kre 
dyty na rozwijanie produkcji 
warzywniczej. Dla biorących 
kredyt przewidziano specjal­
ną pomoc w dobrym gatunku 
nasion, środkach ochrony ro­
ślin, nawozach i narzędziach. 
Szczególny nacisk kontrakta­
cji kładziemy na brakujące a- 
sortymenty warzyw.

— A co z owocami?
■— Producenci mogą otrzy­

mać dodatkowe dogodne kre­
dyty na zakładanie nowych 
sadów. Pierwszeństwo przewi 
dziano dla tych ogrodników, 
którzy w jednej wsi zakładać 
będą wspólnie bloki sadów o 
powierzchni co najmniej 10 
ha, gdzie sadzić się będzie 
drzewa jednolitych, szlachet­
nych odmian.

— A jaka jest, Panie Ministrze, 
gwarancja lepszego „spływu” wa 
rzyw i owoców od punktów sku­
pu do sklepów?

— Wprowadzamy w tym ro 
ku nową- formę współpracy 
spółdzielni ogrodniczych z 
handlem detalicznym. Forma 
ta otrzymała nazwę „ciągi 
handlowe” i obejmie — mó­
wiąc ogólnie — drogę zielo­
nego towaru między dużymi 
ośrodkami produkcyjnymi i

konsumpcyjnymi. „Ciąg han­
dlowy” polega na tym, że spół 
dzielnie ogrodnicze wytypują 
w rejonach produkcyjnych 
punkty skupu, z których to­
war będzie całymi transporta­
mi przesyłany do wytypowa­
nych miast i rejonów przemy 
słowych. Przedsiębiorstwa han 
dlu detalicznego będą miały 
w takich wypadkach obowią­
zek udzielania spółdzielniom 
pomocy w dostarczaniu samo 
chodów do przewozu warzyw 
i owoców.

— Czy zawarto już jakieś umo­
wy tego typu?

— Tak. Początek zrobiły 
przedsiębiorstwa handlowe 
Śląska, które zawarły kontrak 
ty z największą w Polsce ba­
zą, rejonem warszawskim.
Spodziewamy się wkrótce na-
stępnych umów.

— Może jeszcze parę słów o sa­
mym handlu warzywami i owo­
cami?

— Chcemy w tym sezonie 
załatwić kilka spraw. Po 
pierwsze — musi być zaostrzo 
na kontrola w punktach sku­
pu. Chodzi o klasyfikowanie 
towaru według norm jakości.
Wychodzimy 
w skupie i w 
obowiązywać 
maksyma: za 
dobra cena. I

z założenia, że 
sprzedaży musi 
stara kupiecka 
dobry towar — 
odwrotnie. Chce

my, aby możliwie jak najsze-
rzej stosowano 
woców według 
tunków.

sortowanie o- 
odmian i ga­

— To 
zadanie.

samych 
drugie

sklepach.
najważniejsze

Chcemy podnieść kul
turę sprzedaży. Dlatego po­
lecamy większym przedsię­
biorstwom zorganizowanie spe 
cjalnych przygotowalni wa­
rzyw i owoców, co pozwoli 
zwiększyć ilość towaru myte­
go i czyszczonego. No i wresz 
cie — po trzecie — zwiększy­
my ilość sklepów handlują­
cych warzywami. W tej chwi 
li handel uspołeczniony par­
tycypuje niespełna w połowie 
obrotów warzywami i w 75 
procentach obrotów owocami. 
W odniesieniu do warzyw 
jest to stanowczo za mało. 
Dlatego kładziemy nacisk na
zwiększenie ilości sklepów
branżowych, a także chcemy
aby jak najwięcej sklepów
ogólnospożywczych w myśl ha 
sła „zakupy pod jednym da­
chem” wprowadziło działy wa 
rzywne, ułatwiając w ten spo­
sób dokonanie zakupu. Inte­
resującą dla klientów nowoś­
cią będzie też reaktywowanie 
przez handel spółdzielczy po­

pularnych kiedyś owocarni.
Rozmawiał:

BOGUSŁAW REICttHART

wersytecie 
a przyszły

katedry socjologii, 
student chce w tej

dziedzinie się specjalizować,
zmuszony jest udać się do 
Krakowa, Warszawy lub Łodzi.

Niemniej społecznie 
się to opłacało.

Warto się chyba 
zastanowić; decyzja

bardzo by

nad tym 
ostateczna

Niewątpliwie w tym roku 
na niektóre wydziały — z bra-

należy do Ministerstwa Szkół 
Wyższych.

JOZEF HALĄGOWSKI

muzykalnym Poznaniu

ReHeksie zza Odry
ażdy z przybywających do de­
mokratycznego Berlina po raz 
pierwszy, zwróci uwagę na 
inne zagadnienia. Jest to uza­

leżnione od spojrzenia na miasto pod 
kątem osobistych zainteresowań. Trud­
no jednak nie dostrzec specyficznego 
rozmachu budownictwa, jaki cechuje 
blisko 1,5 milionową stolicę NRD.

Podczas działań, w okresie II wojny, 
Berlin demokratyczny został zniszczo­
ny w 30 proc. Jeszcze w 1943 r. miało 
to miasto 583 414 mieszkań, ale w dwa 
lata później statystyki wykazywały 
już tylko 398 896. Pierwsze lata powo­
jenne charakteryzują się — tak zresztą 
jak i w Poznaniu — intensywną likwi­
dacją skutków wojny. Jak mnie poin-

...„Pierwszy raz od sz-eściu lat okupacji święcimy dzień 1 Maja 
jako naród wolny. Porwane są kajdany okrutnej, hitlerowskiej 
niewoli. Armia Czerwona i walczące u jej boku -bohaterskie Woj­
sko Polskie stoją u wrót Berlina”.

Tak brzmiał fragment odezwy KC PPR wydanej przed osiem­
nastu laty.

„Trybuna Robotnicza" zaś, relacjonując przebieg obchodów 
święta klasy robotniczej w wyzwolonym Opolu, pisała:

„1 Maj przeszedł w Opolu i na Opolszczyżnie jakoś inaczej; 
miał nuty głębsze, rzewniejsze... Po raz pierwszy Opolanie mogli 
się zobaczyć, policzyć i zapoznać... Prezydent, dr Tkocz podkreś­
lił dwa zasadnicze motywy uroczystości pierwszomajowych. „Tak 
jak świat robotni-ezy torował sobie drogę ku lepszemu jutru, nie 
szczędząc ni pracy, ani krwi, tak i lud opolski wieki całe czekał 
na dzień -zapłaty, dzień sprawiedliwości. I doczekał się”.

Niezwykły, niepowtarzalny był ten 1 Maja 1945 roku. Na zie­
mi polskiej nie ucichły jeszcze strzały. We Wrocławiu bronił się 
hilleiowski garnizon. Południowa część województwa katowic­
kiego oczyszczona była dopiero z resztek niemieckich oddziałów. 
Ale z kopalń Górnego Śląska szły już dumne meldunki o prze-
kraczaniu planów wydobycia węgla, 
wrocławskiej Trzebnicy, przy wtórze 
okolicznościowych, pierwszomajowych

Można z całą odpowiedzialnością

a nowi mieszkańcy pod- 
huku armat, wysłuchiwali 

przemówień.

stwierdzić, że międzynaro-
dowe święto klasy robotniczej, spontanicznie stawało się na Zie­
miach Odzyskanych manifestacją patriotycznych, demokratycznych 
dążeń polskiego społeczeństwa. I chociaż pierwszomajowe po­
chody ciągnęły fu poprzez zburzone miasta i osady, chociaż w 
gruzach leżały fabryki i domy, przybyłym do Gdańskaf Słupska,
Trzebnicy osadnikom towarzyszył nastrój niełatwego przecież 
tymizmu i wiary w przyszłość.

Pamięć o tym 1 Maju 1945 r. zapowiadającym bliski dzień 
koju, gdy radość ze zwycięstwa nad faszyzmem i z powrotu
ski na siarę, piastowskie ziemie
okupacyjnych cierpień, uzmysłowieniem sobie

op

po- 
Pol

mieszała się z wspomnieniami
wielkości ponie

sionych strat, ogromu zniszczeń wojennych, pozostanie na zawsze 
w sercach pierwszych mieszkańców nadodrzańskich miast i osad.

Minęło 18 lat. Różnie można mierzyć wielkość przebytej w tym । 
czasie przez nasz naród drogi. Zmieniła się jednak nie tylko sce­
neria pierwszomajowych uroczystości, zmienili się bioręcy w n:ch 
udział ludzie. Dojrzało całe pokolenie, które kwalifikacje i wie­
dzę zdobyło już w warunkach Polski Ludowej. Dorasta generacja 
urodzona nad Odra i Bałtykiem, młodzież, która za lat parę zacz- 
nie zakładać rodziny. Wśród 8 milionów ludności ziem zachodnich 
i północnych blisko połowę stanowię ci, którzy tu się urodzili. . 
ich obecność w pierwszomajowych uroczystościach dokumentuje 
młodość Wrocławia, Opola, Gdańska, Szczecina.

Przed osiemnastu laty ekipy osadników zawieszały na ruinach 
nadodrzańskich miast i osad czerwone i biało-czerwone sztandary. J 
Dziś ziemie zachodnie przysparzają nam bogactwa, są wielkim 
poligonem pokojowej, wytężonej pracy. Tutaj właśnie chłopi 
z biednych wiosek Polesia, czy Kielecczyzny — przekształcali się | 
w szczecińskich stoczniowców, w elbląskich budowniczych turbin, 
w pracowników kombinatu w Turoszowie, czy Lubiniu. Tu doko­
nywał się przemysłowy awans Polski, który sprawił, że należymy 
dziś do krajów o najszybszym tempie rozwoju gospodarczego. Tu 
wytwarza się około 28 proc, naszej produkcji przemysłowej...

Zmieniła się treść pierwszomajowych haseł, zmieniły się, roz- 1 
kwitły ziemie zachodnie. Ale tak, jak przed 18 lały, dominującym 
akcentem 1 Maja jest wiara w trud przez nas podejmowany, wola 
walki o pokojowe, wypełnione codzienną pracą, życie narodu. ii
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Bałagan to nasz wróg! 
Usprawniajmy organizacją pracy!

Gdzie się da
wspólnie

Nowości operowe
W Państwowej Operze gościliśmy Medeę Amiraniszwili z teatru 

w Tbilisi (ZSRR). Gruzińska artystka wystąpiła u nas jako 
Tatiana w „Eugeniuszu Onieginie” Czajkowskiego. Śpiewała mu­

zykalnie i miękko, sopranem o charakterze raczej lirycznym niż 
dramatycznym, wyrazowe ostrożnie, bez większych akcentów 
pmocjonalnych (scena „pisania listu”), co w głosie Amiraniszwili 
każę dopatrywać się chyba możliwości koloraturowych. Sukcesowi 
artystki radzieckiej dopomogła jej wdzięczna sylwetka sceniczna, 
tak potrzebna dla kreowania postaci delikatnej, marzycielskiej 
Tani Łarinej. O naszej poznańskiej obsadzie „Oniegina” pisałem 
JUz kiedyś na tym miejscu. Wymieńmy choć jednak W'. Malczew- 
skiego (rola tytułowa), I. Winiarską (Olga), W. Roessler-Stokowską 
(t ilipiewna) — artystów o cenionej od dawna kulturze śpiewu. Po 
raz pierwszy słyszałem A. Cwieczkowskiego jako Leńskiego i stwier 
dzam, że jest to jedna z celniejszych lirycznych partii tego am­
bitnego tenora. Popularna basowa aria Gremina (obraz „na halu”) 
Poprawnie wypadła w ujęciu K. Wasilewskiego. Zastrzeżenia wy­
sunąłbym jedynie w stosunku do ensemblów I aktu, Kwartet „za­
kochanych par” i oba duety wymagają* gruntowniejszej korekty 
1 Przepracowania (intonacja, wyrównanie różnych emisji, dyna- 
ni)ka). Dyrygował ze zwykłą sobie dyskretną powściągliwością 
* akompaniamentach E. Kowalski.

*
Kliedawno wznowioną „Aidę” (w nowej szacie inscenizacyjnej) 
1 ” przedstawiono w częściowo zmienionej obsadzie solistów 

Ogłaszana na afiszach — A. Dankowska nie wystąpiła (w roli ty- 
ułowej), podobno z powodu choroby. Tym niemniej cieszymy się 

bardzo, że wraca na stale do Poznania nasza niezapomniana i zna- 
oniita Tosca, Halka, oraz Agata w weberowskitn „Wolnym strzel- 

cu ’• Partię Amneris z powodzeniem śpiewa teraz, w II obsadzie, 
A- Imalska, mezzosopranistka (a raczej alt) o głosie młodym, 
zwięcznym, prawdziwie operowym (ale jeszcze wymagającym 

suszowanią często zbyt ostrej i surowej „góry”). Także A. Saciuk 
(Kamfis) jest wartościowym nabytkiem Teatru Wielkiego — jako 
Pewny śpiewak i aktor. Wodza Etiopów kreował z wielkim roz- 
machem wokalnym A. Fechner. W partiach Aidy i Radamesa wy- 
stąpili ponownie Kawecka i Romański (dlaczego nie — zapowia- 

anV — Domieniecki?).

formowali dziennikarze z „Wochen-

KAZIMIERZ NOWOWIEJSKI

I
post do najcięższej, a zarazem naj­
pilniejszej pracy — usuwania gruzu — 
stanęli wszyscy mieszkańcy. Równo­
cześnie zaczęto remonty tych budyn­
ków, które ocalały z pożogi. Później w 
1949 r. zacżęła się budowa domów cal-
kowicie 
częściowo

nowych odbudowa
tylko wypalonych.

tych 
Przez

niemal pierwszych 15 lat powstawało 
w demokratycznym Berlinie 10 do 11 
tysięcy mieszkań. Liczba niewątpliwie 
imponująca.

Od dwóch mniej więcej lat tempo 
budowy domów7 mieszkalnych i całych 
osiedli nieco osłabło na korzyść odbu­
dowy śródmieścia między innymi pla­
ców7: Aleksandra oraz. Marksa i Engel­
sa. W tych punktach miasta zachowa­
no jednak starą architekturę miejskich 
obiektów. Ich rekonstrukcja odbywa 
się na podstawie starych szkiców.

Dzięki prowadzonej od szeregu lat 
systematycznej zabudowie, w Berlinie 
nie ma już takich trudności mieszka­
niowych, jak bezpośrednio po wojnie. 
Nawet, jak zdążyłam się przekonać, w7 
obecnie stawianych blokach, powierzch 
nia mieszkań jest większa od norm 
obowiązujących u nas. Może właśnie 
tu tkwi przyczyna niezbyt dobrej opinii 
samych berlińczyków o zabudow7ie 
Alei Karola Marksa. Zbyt wiele po­
stawiono tu budynków z mieszkaniami 
o małej powierzchni, co — jak się tłu-

maczy — podyktowane było wyłącznie 
koniecznością. Przyjezdni z rzadka za­
glądają do mieszkań. Swą opinię o 
wspomnianej alei wypowiadają na 
podstawie jej wyglądu, rozwiązania 
urbanistycznego i architektonicznego. 
I o ile cześć Al. K. Marksa — mimo 
szerokich jezdni, pasów7 zieleni oraz 
wysokiej zabudowy — trudno określić 
mianem nowoczesnej z przymiotnikiem 
..piękna’’ (zbyt przypomina stylem 
warszawską MDM), o tyle nowsze 
fragmenty udały się naszym sąsiadom 
zza Odry „na medal”.

W demokratycznym Berlinie oprócz 
komunalnego budownictwa, wiele do­
mów stawia spółdzielczość mieszkanio­
wa. Działalność jej oparta jest mniej 
więcej na takich samych zasadach, 
jakie obowiązują u nas.

Jeszcze nie tak dawno, budownictwo 
oparte było na konkretnej pracy człon­
ków7 spółdzielni. Każdy z nich praco­
wał od 400 do 500 godzin, najczęściej 
przy wykonywaniu wykopow pod fun­
damenty. Tym samym obniżał się fi­
nansowy udział członka w pokrywaniu 
kosztów budowy domu. Obecnie, gdy 
pracę ręczną zastąpiono maszynami, a 
domy mieszkalne powstają przede 
wszystkim z wielkich bloków- i płyt, ta 
forma pomocy nie ma racji bytu. Na­
tomiast nadal stosuje się w wielu za­
kładach pracy, przy których istnieją 
spółdzielnie mieszkaniowe, specyficz­
ny system spłaty należności za nowe 
mieszkanie. Członek spółdzielni, za 
zgodą kierownictwa zakładu, pracuje 
codziennie więcej niż 8 godzin. Pie­
niądze uzyskane za nadgodziny prze­
kazuje się na jego konto do spółdzielni. 
W ten sposob zainteresowany nie uga­
nia się za dodatkowym zarobkiem, lecz
w swym macierzystym przedsiębior-
stwie — z korzyścią dla obu stron — 
przyspiesza spłatę nowego mieszkania.

Wędrując ulicami Berlina zanotowa­
łam charakterystyczny szczegół, wy-

stępujący zresztą także w innych mia­
stach NRD. Nigdzie nie spotkałam 
zdeptanych trawników, zniszczonych 
ulicznych koszy na śmieci lub lamp 
parkowych. Ponieważ znam sumy jakie 
u nas co roku płaci się na tego rodzaju 
naprawy, rosło we mnie uczucie po­
dziwu dla tak wysoce rozwiniętego 
poczucia poszanowania wspólnej, spo­
łecznej własności. Obraz troski berliń- 
czykow o wygląd miasta będzie jesz­
cze pełniejszy, jeśli stwierdzę, że wy­
kazują oni sporo inicjatywy społecz­
nej, dbają o estetykę swoich posesji, a 
także pomagają przy budowie obiek­
tów użyteczności publicznej. Dziełem 
wybudowanym w czynie społecznym 
jest m. in. nowoczesny Ogród Zoolo­
giczny czy basen kąpielowy w dziel­
nicy Panków.

W 8 dzielnicach demokratycznego 
Berlina plany gospodarcze zsynchroni­
zowane są obecnie z planami czynów 
społecznych. Wciąga to mieszkańców 
w bezpośredni udział przy dalszej roz­
budowie każdej dzielnicy. Godny pod­
kreślenia jest także fakt, że mieszkań­
cy sami proponują co i kiedy ma się 
znaleźć w planie gospodarczym, a co 
powstanie w czynie społecznym. Swego 
rodzaju bodziec do prac społecznych 
stanowią wprowadzone przed kilku 
latyww komunalnym budownictwie (u 
nas zupełnie nieznane) tzw. „spółki" 
lokatorskie. Na podstawie zawartej 
umowy między lokatorami, a admini­
stracją, mieszkańcy danego bloku zo­
bowiązują się- do wykonywania 
napraw, malowania klatek schodo­
wych, odnawiania mieszkań itp. Pod­
pisanie takiej umowy upoważnia admi­
nistratora do przekazywania pewnych 
kwot z opłacanego czynszu na konto 
lokatorów. Jeśli jednak zainteresowa­
ni prowadzą jakiś drobny remont we 
własnym zakresie, nie wydając ani 
jednej marki, to ich konto stale rośnie. 
Zaoszczędzone w ten sposób pieniądze 
przeznacza się najczęściej na budowę 
placów zabaw, małych przedszkoli itp. 
Eksperyment ten zdaje doskonale egza­
min. Może by go tak upowszechnić 
i u nas? Dobre wzory warto zawsze 
naśladować.

ANNA SIEKIERSKA
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KWIECIEŃ
30

Katarzyny 
Zofii

wiórek Słońce: 4.24—19.17
Wielkopolska—w przededniu Tu Konkurs ^gśenizacji Wsi

GNIEZNO — „Na pełnym morzu”
kina
CHODZIEŻ — Noteć: „Francuzka 
i miłość”, „Czarodziejski kwiat”, 
CZARNKÓW — „Okup”, GNIEZ­
NO „ Lech: „Dom na rozsta­
jach”, Polonia: „Dziewczęta”, 
GOSTY'N — „Tata, mama, córka 
i zięć”, JAROCIN — ,Klub kawa­
lerów”, KALISZ — Kosmos: „Fau 
styna”, Oaza: „Tysiąc oczu dok­
tora Mabuze”, Stylowe: „Czło­
wiek idzie za słońcem”, Syrena- 
„Awantura o Basię”, „Iwan Groź 
By”, Wolność: „Szerszeń”, KĘP­
NO —. „Ludzie na moście”, KOŁO 
— „Tysiąc oczu doktora Mabuze”, 
KONIN — Energetyk: „Alibi do­
skonałe”, Górnik: nieczynne, KO­
ŚCIAN — „Vera Cruz”, KROTO-
SZYN W ślepej uliczce”,
LESZNO: „Siedmiu wspaniałych”, 
MIĘDZYCHÓD: „Toni Sailer — 
Czarna Błyskawica”, NOWY TO­
MYŚL — „Marcin w obłokach”, 
OSTRÓW — ROMA: „Człowiek, 
który stchórzył”, Słońce; „Miłość 
nie wymaga słów”, OSTRZE­
SZÓW — „Wyższa zasada”, PIŁA 
— Iskra: „Następcy tronów”, 
Millenium: „Biały Kanion”, PLE­
SZEW — „Gra zwana miłością”, 
RAWICZ — „Jazz, jazz, jazz”, 
ŚRODA — ,,Ożeniłem się z czarów 
nicą”, SŁUPCA — „Mezalians”, 
ŚREM — nieczynne, SZAMOTUŁY 
— „Czekaj na mnie”, TRZCIAN­
KA — „Jazz, jazz”, TUREK — 
„Pan marszałek”, WĄGROWIEC 
— „Francuzka i miłość”, WOL-
SZTYN .Zmartwychwstanie”
I i II seria, WRZEŚNIA — „Żoł­
nierz i bohater”.

RADIO

WARSZAWA I: 8.30 — Muzyka, 
8.50 — Aktualności gosp.; 9 — Dla 
klas IV „Kosmatka z niebieskiego 
ula”; 9.20 — Melodie rozr.; 9.40 —
Dla przedszkoli; 10
symf.; 11 .Przesłuchanie’

Koncer'

gment powieści Z. Wróbla pt. 
dorado”; 11.20 — Z cyklu: ,

fra- 
„El- 

,Wieś
tańczy i śpiewa”; 11.40 Novello
Wiązanka mel. z operetki
czący rok”; 11.50 
dzice a dziecko” 
czy kwadrans”;

Z cyklu
; 12.15
12.45 -

„Tań- 
: „Ro 
,Rolni-

T. Woj-
ciech Maklakiewicz. sł. Stanisław 
Ryszard Dobrowolski: Kantata 
„Pokój, przyjaźń i praca”; 13 — 
Dla dzieci; 13.30 — Pogodne mel.;
14.15 „Radiostacja harcerska
14.30 — Mikołaj Rlmski-Korsakow: 
Suita orkiestralna z opery „Złoty 
kogucik”; 15.10 — Dla uczniów 
szkół średnich; 15.30 — Zagadki 
muzyczne; 16.05 — Z życia ZSRP.;
16.35 — Program młodzieżowy „Ja 
i prac5’’; 17.05 — Fel. ekonomicz­
ny; 17.15 — Dawne polskie piosen­
ki więzienne; 17.30 — Koncert roz 
rywkowy; 18 — Tyg. fel. Red. 
Społ.; 18.15 — „Wymarsz” fragm. 
książki A. Bakalarczyka pt. „Leś­
ne boje”; 18.30 — Kurs nauki j. 
ros.; 19.05 — Koncert życzeń; 20.26 
— Sport; 20.30 — „Ziemi przypisa­
nej” słuchów, wg Juliana Kawal­
ca, adapt. M. Komorowskiej; 22 — 
Panorama muzyki rozrywkowej;
23.10 — Muz. tan.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 12.05, 15, 
17, 20, 23.

POZNAN: 7.50 — Muzyka; 8.35 — 
Przegląd prasy literackiej; 8.50 — 
Gra Polska Kapela; 9.20 — Kon­
cert poranny; 9.45 — Kurs nauki
j. ang.; 10 „Moll Flanderś”
fragm. pow. Daniela Defce, przekł. 
Krystyny Tarnpwskiej; 10.30 — 
Muz. rozr.; 11 — Muzyka; 12.50 — 
Nasze sprawy codzienne; 13 — 
Koncert muz. czeskiej; 14.45 — Dla 
dzieci; 15 — Melodie ludowe; 15.15 
— Burleski, humoreski i groteski; 
15.30 — Dla dzieci; 16.25 — Fel.

Majowego Święta
7 całej Wielkopolski napływają meldunki o podejmo- 

* . waniu i realizowaniu zobowiązań 1-majowych. Oto 
Kilka z nich, nadesłanych przez naszych korespondentów.
Kolejarze okręgu poznań­

skiego podjęli w ramach 
współzawodnictwa pracy zobo­
wiązania produkcyjne mające 
na celu jak najszybszą likwi­
dację zaległości powstałych w 
okresie zimy, przezwyciężenie 
trudności związanych z pracą 
eksploatacyjną oraz należyte 
przygotowanie przewozów je­
sienno-zimowych. Dla zapew­
nienia pełnej gwarancji wyko­
nania kolejarskich zobowią­
zań włączyły się przedsiębior­
stwa współpracujące z PKP 
jak: ZNTK w Poznaniu, Ostro 
wie i w Pile, Przedsiębiorstwo 
Robót Kolejowych nr 10 w Po­
znaniu, PKS, Kolejowe Za­
kłady Zabezpieczenia Ruchu i 
Łączności w Poznaniu i inne.

(na)

Załogi zakładów pracy w 
Gnieźnie podjęły zobowiąza­
nia na ogólną sumę 5 min. zł. 
Na szczególne uznanie zasłu­
gują zobowiązania załogi PKS 
w Gnieźnie, których wartość 
wynosi ponad milion złotych. 
Cenne są także zobowiązania 
Spółdzielni Mleczarskiej, Spół­
dzielni Usług Graficznych, ko-

demie 1-majowe. Całe miasto 
i witryny okien wystawowych 
upiększono pomysłowymi de­
koracjami. Dzisiaj odbędzie 
się akademia powiatowa. Jutro 
po manifestacji na Rynku w 
Krotoszynie przewidziany jest
tradycyjny pochód 
miasta, (fk) *

W Rakoniewicach

ulicami

(po w.

lejarzy 
ostatni 
końca

z Parowozowni. Ci 
zaoszczędzą m. in. do 
roku 496 ton węgla.

(jch)

Wolsztyn) odbyła się akademia 
1-majowa, na której przemó­
wienie okolicznościowe wygło­
sił kierownik szkoły — Fran­
ciszek Borowczak. W części ar 
tystycznej wystąpiły zespoły 
szkolne, (jw)

Prezentujemy Laski
Ilekroć spoglądam na mapę 

województwa poznańskie­
go, narzuca mi się porówna­
nie powiatu kępińskiego z 
Przylądkiem Dobrej Nadziei. 
Ten najbardziej wysunięty na 
południe i oddalony od Po­
znania powiat rzadko odwie­
dzany jest przez działaczy wo 
jewódzkich a także dzienni­
karzy. Tymczasem Ziemia Kę­
pińska na niejednym odcinku 
wyprzedza tereny położone tuż
pod bokiem stolicy 
twa.

Przekonałem się

wojewódz

o tym to 
oceniają-warzysząc komisji . .

cej efekty Konkursu Higieni-

Ostrzeszów wykonał 
roczny plan 

zbiórki na SFBS
Z Ostrzeszowa otrzyma­

liśmy meldunek, że powiat 
ten z okazji 1 Maja wyko­
nał w 100 procentach tego­
roczny plan świadczeń na 
Społeczny Fundusz Budo­
wy Szkół. W kwietniu br. 
ludność tego powiatu wpła­
ciła 600 tys. zł, a od po­
czątku roku 1 250 tys. zł. 
Ostrzeszów jest więc pierw 
szym powiatem w woje­
wództwie, który wykonał w 
całości roczny plan zbiórki 
na SFBS. (mi)

Załoga Przedsiębiorstwa Bu­
downictwa Terenowego w 
Wągrowcu zobowiązała się m. 
in. przepracować jedną nie­
dzielę na wszystkich prowa­
dzonych przez to Przedsiębior­
stwo budowach.

Pracownicy Prezydium MRN 
w Wągrowcu pracować będą 
przy urządzeniu kwietników 
znajdujących się na placu płk. 
Raszkowa, sporządzą także do­
kumentację dla boiska szkol­
nego przy nowo budowanej 
szkole Tysiąclecia.

Wartość zobowiązań miesz­
kańców Gołańczy łącznie z za­
kładami pracy wynosi 541 tys. 
zł. Na szczególne wyróżnienie 
zasługuje zobowiązanie załogi 
Tartaku w Gołańczy. (Kdw)

*■
I jeszcze meldunek ze Słup­

cy. Oto pracownicy Prezydium 
Powiatowej Rady Narodowej 
przepracują kilka godzin przy 
sadzeniu drzew wokół stadio­
nu miejskiego. PSS w ramach 
zobowiązań 1-majowych zmo­
dernizowała i unowocześniła 
restaurację „Pod Kogutem”.

(tor)

1)1 o w oczernij, Konin

II!

Ml

Cztery Brygady 
Pracy Socjalistycznej

27 kwietnia br. odbyła się W

P. Bystrzyckiego; 16.35 — Koncert 
muz. polskiej; 17.22 — Fel. F. For- 
nalczyka; 17.32 — Mel. rozr.; 17.45 
— Przed kamerą telewizyjną i mi­
krofonami Rozgł. Poznańskiej I 
sekretarz KW PZPR — Jan Szy­
dlak; 18.15 — Mecz piłkarski; 18.50 
— Uniwersytet Radiowy; 19.30 — 
Kalejdoskop kulturalny; 20 — Ko­
mentarz aktualny; 20.32 — „Racja 
wilków” — adaptacja wg opow.

^Otrzymaliśmy też kilka in­
formacji o obchodach Święta 
Pracy. Tak np. w licznych za­
kładach pracy Krotoszyna od­
bywają się obchody i aka-

Romana Bratnego; 21.27 
21.40 — Grają Orkiestry
Broma, Kareta
Floichera; 22 —

Vlacha

— Sport; 
Gustawa 
i Fipsa

Uniwersytet Ra­
diowy; 22.15 — Aleksander Głazu-
now:
G-dur

III kwartet smyczkowy 
„Słowiański”; 22.45 — Muz.

rozr.; 24 Muz. tan.
Wiadomości: 5.30. 6.30, 7.30, 8.30,

12.05, 16, 17.12, 19,

TELEWIZJA
17 — Program 

„Dwa kwadranse

21, 23.50.

dnia; 17.05
akademickie”

progr. TV Szczecin z Poznania; 
17.35 — Polska Kronika Filmowa; 
17.45 — I Sekretarz KW PZPR — 
J. Szydlak przed kamerami TV;
18.05 - 
dach” 
jaciół’

„Wspomnienia gwiaz-
18.35 — „Z kamerą u przy-

18.50 — „Pieśni walki” —
progr. muzyczny; 19.30 — Dzień-
nik; 20 — „Dobranoc” 
1-Majowe Święto” — ]
20.30
prod. polskiej.

„Pokolenie”

’; 20.05 — „W 
progr. publ.; 

’ film . fab.

Rajd do Osiecznej
Tegoroczne „Dni Opieki nad 

Zabytkami”, które trwać bę­
dą w dniach od 4—5 maja br. 
zostaną uroczyście zainaugu­
rowane w ładnej miejscowości 
letniskowej w Osiecznej koło 
Leszna.

W związku z powyższym od 
dział leszczyński PTTK orga­
nizuje w tych dniach impre­
zę pod nazwą — Rajd po Zie­
mi Leszczyńskiej, z metą w 
Osiecznfej. «

Uczestnicy rajdu mieć bę­
dą siedem tras pieszych pro­
wadzących przez najpiękniej­
sze rejony Ziemi Leszczyń­
skiej, trzy dowolne trasy mo­
torowe oraz dwie trasy kolar­
skie.

Indywidualne jak również 
grupowe — (drużynowe) zgło­
szenia przyjmuje Oddział 
PTTK mający swą siedzibę w 
Domu Kultury w Lesznie. (R)

Kaliskim Przedsiębiorstwie 
Budowlanym uroczystość wrę 
czania dyplomu i odznak dla 
Brygad Pracy Socjalistycznej. 
Cztery brygady młodzieżowe, 
brygada murarska J. Spychał 
skiego; trzy brygady blachar 
skie: B. Jagiełły, R. Kasorzyc- 
kiego i Z. Generowicza otrzy 
mały zaszczytny tytuł Bryga­
dy Pracy Socjalistycznej. Osta 
tnio powstało 11 brygad, które 
również ubiegają się o ten za­
szczytny tytuł, (t)

Z dnia na dzień, z roku na rok 
zmienia się wygląd Konina — 
stolicy wielkopolskiego górnic­
twa węgla brunatnego. Na zdję­
ciu fragment jednego z nowo­
czesnych osiedli mieszkaniowych 

tego miasta.
Fot. — K. Przychodzki

Dni Oświaty 
Książki i Prasy 
w Krotoszynie 

W Krotoszynie powołany ZO

W dniu 27 kwietnia 1963 r. zmarł nasz długo­
letni pracownik - jubilat

Stanisław Biskupski 
odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi 

i Medalem Dziesięciolecia
W Zmarłym straciliśmy sumiennego i ogólnie 

szanowanego Kolegę.
Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 30 bm., 

- o godzinie 15,45 na cmentarzu na Junikowie.
Samorząd Robotniczy Dyrekcja ę

ZAKŁ. GRAFICZNYCH IM. M. KASPRZAKA g 
W POZNANIU

Dnia 27 kwietnia 1963 
cierpieniach, opatrzona 
przeżywszy 87 lat, nasza 
cia i babunia, śp.

r. zmarła po długich
Sakramentami św,, 

ukochana siostra, cio-

Paula Wężyk
poetka, odznaczona medalem PAL

Pogrzeb odbędzie się we wtorek. 30 bm., o go­
dzinie 10 w Śremie, po mszy św. w kościele 
Farnym.

W smutku pogrążone 
SIOSTRA I RODZINA

Dnia 28 kwietnia 1963 r. zmarła nasza naj­
ukochańsza siostra, szwagierka i ciocia, śp.

Dnia Tl kwietnia 1963 r. zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramen­
tami św., nasza najukochańsza matka, siostra, 
bratowa i ciocia, śp.

Elżbieta Bunzel
Pogrzeb odbędzie się w czwartek. 2 maja br., 

o godzinie 16 z kaplicy cmentarza Bożego Ciała 
na Dębcu.

W głębokim smutku pogrążeni 
SIOSTRY, SZWAGROWIE Z DZIEĆMI

Poznań, Sikorskiego 35. 34408g

Janina Cieślak
z domu Turkowiak

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 2 maja 
br., o godzinie 10,30 z kaplicy cmentarnej na 
Górczynie.

W głębokim smutku pogrążeni
SYN, CÓRKA I RODZINA

Poznań, Jarochowskiego 57, 
Gryżyna, Bydgoszcz, Darnowo, Januszewo.

34379g

Dnia 28 kwietnia 1963 r. zmarła, przeżywszy, 
lat 35

Elżbieta Bunzel
nasz długoletni pracownik.

Odszedł od nas człowiek prawy i kochany, 
którego świetlaną pamięć zachowamy w na­
szych sercach. . . _

Zmarła byia przykładem wyjątkowej obowiąz­
kowości i sumienności. .

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 2 maja br., 
o godzinie 16 na cmentarzu na Dębcu.

Dnia 27 kwietnia 1963 r. w Skawinie zasnęła 
w Bogu nasza najdroższa matka, teściowa, ba­
bunia i prababunia, przeżywszy 76 lat, śp.

z Koperskich

Barbara
Błaszkiewiczowa

Rada Zakładowa Dyrekcja
Koleżanki i Koledzy

WOJ. PRZEDS. HANDLU ODZIEZĄ 
W POZNANIU K3504

Pogrzeb odbędzie się w Poznaniu, dnia 30 bm„ 
o godzinie 13,45 z kaplicy cmentarnej na Ju­
nikowie.

W nieutulonym smutku pogrążona
RODZINA

Poznań, Gniezno, Skawina. 34312g

Przyjemne z pożytecznym
Zespół teatralny przy Komi­

tecie Rodzicielskim w Ruścu 
(pow. Wągrowiec) wystawił pię 
kną sztukę góralską pod tytu­
łem: „Jędrzejowe wróżby”. Ze 
brana licznie publiczność nie­
milknącymi oklaskami nagro 
dziła wykonawców młodego ze 
społu teatralnego za wspaniałe 
wykonanie tej niecodziennej 
imprezy. Czysty zysk w kwocie 
1.000 zł przeznaczono na bu­
dowę 1000 szkół na Tysiącle­
cie. (kdw)

stał Powiatowy Komitet Ob­
chodu Dni Oświaty, Książki i 
Prasy. Tegoroczny program 
przewiduje dużo imprez o 
charakterze kulturalno-oświa­
towym i rozrywkowym.

M. in. otwarte zostaną czte 
ry nowe punkty biblioteczne: 
w Romanowie, Perzycach, Ce 
gielni i w PGR Wronów.

W czasie Dni odbędą się spot 
kania i wieczory autorskie w 
Koźminie, Kobylinie, Kroto­
szynie i Chwaliszewie. W dniu 
9 maja br. odbędzie się aka­
demia z okazji Tygodnia Ziem 
Odzyskanych.

W dniach od 18 do 26 maja 
br. odbędą się „Dni Koźmi­
na”, a w dniu 26 maja 
br. wielki festyn śpiewaczy w 
Sulmierzycach ze zjazdem chó 
rów okręgu, (fk)

Dnia 26 kwietnia br. 
zmarłą po długich, 
ciężkich cierpieniach, 
opatrzona Sakramen­
tami św., przeżywszy 
lat 78, śp.

Aniela Nowicka
Pogrzeb odbędzie się 

we wtorek, 30 bm., 
o godz. 15,15 na cmen­
tarzu na Junikowie.

O tym zawiadamiają

Potrzebna starsza gospo­
dyni na plebanię. Solniki 
Wielkie, pow. Oleśnica SI. 

7157p

Pomoc domową z nocle­
giem hib dochodzącą 
przyjmę. Młyńska 10 m. 
11, od godz. 17. 34290g

Sprzedaż
R. GALASlNSCY
Poznań, wzgórze 
Św. Wojciecha 1. 

34391ę

Sprzedam okazyjnie wó­
zek dziecięcy, głęboki. In­
formacje: tel. 521-80. od 
godz. 7—14. 33626g

W dniu 27 kwietnia 1963 r. zmarł nasz uko­
chany ojciec, teść i dziadek, opatrzony Sakra­
mentami św., przeżywszy lat 87, śp.

Władysław Łochyński
powstaniec wlkp., odznaczony Krzyżem Powst.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek. 30 bm., o go­
dzinie 16 z kaplicy cmentarza Bożego Ciała, 
przy ulicy Bluszczowej.

O bolesnej stracie zawiadamia
RODZINA

Poznań, ul. Szczepana 37 m. 4. 34289g

Dnia 28 kwietnia 1963 r. zasnęła w Bogu, 
nasza ukochana matka, babcia, teściowa, prze­
żywszy lat 65, ,śp.

Gertruda Katafiasz
z domu Ewald

Pogrzeb odbędzie się z domu żałoby z Ko- 
ciałkowej Górki, w czwartek, 2 maja br., o go­
dzinie 9 na cmentarzu parafialnym w Pobie­
dziskach.

W nieutulonym smutku pogrążone
DZIECI

Kociałkowa Górka, Świdnica, Poznań, Buk. 
Trier (Niemcy). 34397g

zacji Wsi, która odwiedziła 
ostatnio wieś Laski.

Przyznam się. że nie ocze­
kiwałem tam mc szczególnego. 
Miejscowość oddalona jest bo 
wiem od miasta oraz tras prze 
lotowych i kolei. Lecz już 
pierwszy rzut oka na stan za. 
budowań gospodarczych, po­
dwórek, ulic i domów prze­
konywał, że mamy do czynie­
nia ze wsią, w której zagadnie 
nia kultury sanitarnej są w 
centrum zainteresowań wszy, 
stkich mieszkańców. Dłuższy 
pobyt w Laskach i zapozna­
nie się z miejscowymi warun­
kami pogłębiło tylko pierwsze 
wrażenie. Jasne ściany do­
mów, ogródki kwiatowo-wa- 
rzywne wzdłuż opłotowań; ani 
śladu tak typowych dla trądy 
cyjnej wsi gnojowisk i ście­
ków oborowych; twarde na­
wierzchnie chodników i ulic.

Wysiłek higienizacyjny mie 
szkańców Lasek datuje się już
od 1958 Rozpoczęto
spraw podstawowych

od 
od

I podnoszenie kultury sanitar- 
1 nej w mieszkaniach, zagro- 
| dach, oborach, podwórkach. 
Znikały sprzed domów sterty 
obornika i cuchnące ścieki. Po 

। prawiał sę wygląd zewnętrz­
ny zabudowań.

Ogłoszenie Konkursu Higie- 
aizacji Wsi zastano już wieś 
w pełni uporządkowaną. 
Udziai w imprezie siał się 
okazją ao przejścia na wyż­
szy etap higienizacji. Dojrzała 
Dowiem sprawa kanalizacji i 
wouociągu i w tym kierunku 
zwrocono teraz główny wysi­
łek.

Wspólnie, nie szczędząc cza 
su i truou zbudowano 2.700 
m. instalacji kanalizacyjno-wo 
dociągowej, do której podłą­
czono już 90 gospodarstw. Nie 
zależnie od 120 tys. złotych 
własnego wkładu finansowe­
go, ludność wykonała wszyst 
kie podstawowe prace ziemne. 
Całość inwestycji jest już na 
ukończeniu. Występują jed­
nak trudności z nabyciem 
pewnych materiałów, jak rury, 
kolanka, sanitaria itp.

Ten ogromny wysiłek mógł 
przynieść efekty tylko dzięki 
ścisłej współpracy wsi indy-
widualnej miejscowego
PGR-u który walnie przyczy­
nił się do wspólnego dzieła.

Mieszkańcy Lasek wybiega­
ją już daleko w przyszłość. 
Po zakończeniu prac wodno­
kanalizacyjnych, myślą już o 
zbudowaniu basenu kąpielo­
wego na terenie miejscowego 
PGR-u. Już dziś twierdzą, że 
takiego urządzenia nie będzie 
miało nawet Kępno. Zaczyna 
się również mówić o koniecz­
ności rozbudowy zbyt ciasnej 
szkoły.

Sądząc po dotychczasowych 
osiągnięciach, będących wyra­
zem ofiarności i ambicji lud­
ności Lasek, zamierzenia te 
zostaną z pewnością zreali­
zowane. (fb)

ZAWIADAMIAMY
że z uwagi na Walne Zgromadzenie członków 
naszej Spółdzielni biura Administracji przy 
ulicy Piekary nr 22/23 biuro przyjęć zleceń 
Usługowej Fabryki Mebli, ulica Piekary 22/23, 
sklep meblowy przy Garbarach nr 65, śkrzyn- 
karnia przy Al. Bema oraz zakłady produk­
cyjne w Junikowie, ulica Żmigrodzka nr 37 
będą w sobotę, dnia 4 maja 1963 r. nieczynne. 
Zarząd Rob. Spółdz. Pr. „Opakowania Drzewne” 

Poznań, ulica Piekary 22/23

Samochód Opel - Olimpia 
po remoncie pilnie sprze­
dam lub zamienię na 
działkę. Plac Wielkopol­
ski 10,11 m. 8, WB.

__________  33059g i
Sprzedam samochód DKW 
F-8. Bąbelek, Plewiska 
Osiedle, ul. Polowa 5. 
_____________________ 32578g 
Pokój stołowy na 12 osób, 
sypialnię, szafę 3-drzwio- 
wą, piec elektryczny 2 
piekarniki sprzedam ta­
nio. Informacje: Poznań. 
Litewska 16 m. 2.__ 33132g
Sprzedam prasę stolarska 
(kozły) 5 szt. Luboń, ul. 
Dworcowa 14. ,33399g
Nasiona ogórków impor­
towane z Holandii oraz 
Danii, krótkie, bardzo 
plenne (doskonałe do 
kwaszenia) — sprzedaje 
Jerzy Kowalczyk. War­
szawa 2, ul. Sosnowa 8 
m. 2, róg Złotej) K3448

Nieruchomości
Dom willowy Wągrowcu 
mieście powiał., przemy­
słowym, uzdrowiskowym, 
wolne 2 pokoje, komfor­
towe, kuchnia, łazienka, 
garaż, ogród. Cena 250.0®? 
zł lub połowa \z wolnym 
mieszkaniem fsfl.OOO ę 
sprzeda Adamski, poznan, 
Małeckiego 21 m. 9.

32723?

zgubiono 
pierścionek pamiątkowy 
w sklepie „Goplany” Iu. 
na odcinku Czerwonej 
Armii do Chociszewskie­
go. Zwrot wynagrodzę- 
Hetmańska 44 m. 5.

34341?

Dnia 28 kwietnia 1963 r. zmarł po krótkich 
cierpieniach, w 80 roku życia, opatrzony Sa­
kramentami św., nasz najlepszy ojciec, tesc 
i dziadek, śp.

Wincenty Basiński
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 30 bm., o g°" 

dżinie 13,40 z kaplicy cmentarnej na junikowie-

W smutku pogrążona
RODZINA

Poznań, Warszawa, Gdańsk, Świnoujście.


